
N ow e Miasto Lubawskie: Filia Poznańskiego 
Związku Emerytów i Emerytek Państwowych, 
W dów  i Sierót w Nowym  Mieście Lubawskim sto­
sując się do wezwania zamieszczonego w „Eme­
rycie" Nr 9 z dnia 1 m aja br. przesyła wykaz za­
mieszkałych na tutejszym terenie emerytyw pań­
stwowych uchylających się od należenia do Zwią­
zku, korzystających  jednak z osiągnięć Związku 
Emerytów: W ysocka Mara, Szatkowska Stanisła­
wa, Krysmanowa Łucja, Wilamowski Kazimierz, 
W yralsk i Anton-', Gawrych Anastazy, Ewertowski 
Wojciech, Andrzejewski Jan, Ciągardlak Leoka­
dia, Czudec Jan, Kwiatkowski Józef, Nowaczyko- 
w a Fufemia, Olejniczak W alenty, Pacnolska We- 
roniKa, Sawicki P orr, Kobielakowa Józefa, Pie- 
piorówna Elżbieta, Potrykus Augustyn, Szczygło- 
wska W anda, Kuchtowa Marla, Lewandowski Jar., 
Jaw orow ski Kazimierz, Sławiński W ładysław, 
Zambrowska Marta, Piętruszak Waleria, Kaszu- 
bowski Jan, Kasprowieżowa Rozalia, Guss Jan, 
W araśkiew icz Adolf, Zieliński Jan, W erberow a 
Bionisława, Tuszyńska Marta, Dombrowski Fran­
ciszek, Żmudzińska Helena, Nowicki Marcin, T rze­
ciak Marcin, Gibowski Józef, Grześkiewicz Józef, 
M ałecka Franciszka, W iśniewski Franciszek, Or- 
now ska Magdalena, Kopicka Maria, Kiihn Andrzej 
i Stefański Mieczysław.

Bydgoszcz: Z radością pizeczytałem  w „Emery­
cie", że Zarząd Związku naszego stara  się o uzy- 
skar ie resztówki na schronisko dla em erytów sa ­
motnych, nie posiadających rodzin.

Jestem  pewny, że podobne schronisko pod za­
rządem dzielnej jakiejś emerytki lub wdow y po 
funkcjonariuszu państw owym  cieszyłoby się wiel­
ką  frekw encją  pensjonariuszów. J a  zgłaszam się 
p ierwszy jako pensjonariusz i ofiaruję z góry  m o­
ją pełną em eryturę  na rzecz takiego pensjonatu  
i przypuszczam, że przy 50 pensjonariuszach a ty ­
le napewno znajdzie się w Polsce, pensjonat stanie 
się zupełnie samowystarczalny zwłaszcza, jeżeli 
bedzie przy pensjonacie kawał ogrodu na jarzyny 
budynki na trzymanie k ilku krów, kur  i tp. Zaufa­
nie do Was, że zorganizujecie to wszystko bez 
zarzutu, że wyszukacie obiekt blisko jeziora i la ­
su, przy łatwym dojeździe kolejowym, że pom y­
ślicie o wygodach W aszych  gości jest ogólne.'

Pierwszy wzywam  osoby chętne do objęcia 
Zarządu pensjonatem  oraz osoby reflektujące na 
pomieszczenie w nim o zgłaszanie się do Redak­
cji „Emeryta", k tóra  nie odmówi pośrednictwa w 
przyjm owaniu  podobnych zgłoszeń.

Cześć W aszej pracy  
J. Michalski 

Dębica: Zarząd Powiatowego Związku Emery­
tów  Państw ow ych i Samorządowych w  Dębicy, 
podaje do wiadomości człomców, że a n : i 8 czerw­
ca 1947 r. o godz. 10-tej rano odbędzie się w  sali 
Publ. Szkoły Powszechnej Męskiej (obok Kościoła) 

W  A l NE ZEBRA.NIE CZŁONKÓW 
z następującym  porządkiem dziennym:

1. Zagajenie i powołanie Prezydium Zebrania
2. Odczytanie protokółu z poprzedniego W. Ze­

brania
3. Sprawozdanie Zarządu z czynności i rachun- 

kow c-kasow e za okres ubiegły
4. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej

5. Dyskusja nad sprawozdaniem i udzielenie 
absolutorium ustępującemu Zarządowi

6. W ybory  władz Związku i delegatów do Okr.
7. Oznaczenie wysokości składek miesięcznych 

i wpisowego.
8. Sprawa funduszu pogrzebowego i zapisy na 

członków Spółdzielni W ojewódzkiej „Samo- 
Domoc Emerytów" w Rzeszowie

9. W olne wnioski.
10. Zamknięcie Zebrania.

Nadmienia się, ze w iazie braku o wyżej ozna­
czonej godzinie przepisanej w  § 14 sta tu tu  ilości 
członków, odbędzie się drugie W alne  Zebranie 
w  tyię. samym dniu w  tejże sali o 15 minut póź­
niej z ważnością uchwał bez względu na ilość 
obecnych członków.

Zarząd

Odpow' idzi Redakcji
W szystkim Związkom, które  zapytyw ały  o to, 

k iedy  rehabil 'towani Volksdeutsche otrzymają 
wymiar emerytur podajem y do wiadomości, że 
sama rehabilitacja me może stanowić dowodu nie­
winności. em eryta  państwowego a) przy w yrze­
czeniu się obywatelstwa polskiego i przyjęciu oby­
watelstwa innego Państwa, wzg. b) w zachowaniu 
się jego podczas okupacji względem otoczenia, 
zwłaszcza, że umarli na  skutek  donosów milczą 
a świadkowie grzecznościowi przy rehabilitacji 
nie mówią o tym, o co nie są pytani

Jędrzejów: Odpis protokołu  z dorocznego
W alnegc Zebrania przyjęliśmy do wiadomości 
i cieszymy się, że macie pew.en kapitalik w  kasie, 
co świadczy o dobrej gospodarce i zapobiegliwo­
ści Zarządu zwłaszcza przy  tak  małej hości człon­
ków. Dziękujemy również za jednanie  prenum era­
torów „Emeryta". Niestety nie wszystkie placówki 
emerytów zrozumiany korzyści p łynące z posia­
dania własnego organu, n iektóre Zrzeszenia li­
czące ponad 400 członków zaprenumerowały po 
jednym  lub dwa egzemplarze i dają je do czytania 
członkom zamiast zachęcić do prenum erowania. 
Tłumaczyliśmy już ikiiklakrbthie, że kw arta lna  
prenum erata  60 zł równa się wartości najwyżej 
20 najtańszych papierosów a w  ciągu trzech mie­
sięcy można odmówm sobie spalenia 20 papiero­
sów, by mieć własne pismo. Są jednak  Stowarzy­
szenia, k tóre  przy 20 członkach prenum erują  20 
egzemplarzy, ta  ofiarność podtrzym uje naszą 
otuchę, iż kiedyś wreszcie będziemy zrozumiani.

Spiaw a Ob; Daszkiewicza usuwa się spod na­
szej kompetencji, nie znamy powodów przeprow a­
dzenia w  jega domu rewizj Służy mu prawo 
wniesienia doniesienia karnego do Prokuratora 
przy  Sądzie Okręgowym.

Pan Ryba Marceli, Ostrów Wlkp. Pretensje 
Pana do Stałej Delegacji są nieuzasadnione. Stała 
Delegacja nie zajmuje się osobistymi sprawami 
poszczególnych emerytów, ale całego ogółu — 
nie ma ona praw a prostowania dekretów  wymia­
rowych. Jeżeli Pan czuje się pokrzywdzonym  i 
twierdzi, że muno 190% niezdolności do pracy  nie 
doliczono M u po myrsli art. 11 ustaw y em ery ta l­
nej 10 rat. do wysługi, winien Pan wnieść odwo­
łanie do M inisterstwa Skarbu sam, bez pośreóni-
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